
W ychodzi z Dodatkiem codziennie, prócz św iat i niedzieli. Prenumerata kwartalna miejscowym 4 zlr. 15 kr ., odbierającym pocztą 4 zlr. 40 kr., 
Inseracyę opłacają od w iersza w półkolumnie (drukiem garmont) po raz pierw szy 4 kr. następnie po 2 kr. m. k.

Piątek 6. grudnia 1850. Rok bieżący gazety 39.
O dnośnie do o g ło s z e n ia  w  nr. 2 7 8  C iazetj n a s z e j,  a  k tó r e  co  S o b o ty ,  c z t e r j k r o c  p o w tó rzym y ,  

w yn osi p ren u m era ta  na G A Z E T K  L W O W S K Ą  *  L K Z K D O W Y . t l  i T Y  b O P y i O U  l  t l
P O l i A T k l E t l  n a d z w y c z a j n y m . na r o k  n astę p u jący  1 8 5 * :

kwartalnie dla miejscowych 4  zlr. l ó  k r .;  dla pocztą odbierających 4  z lr .  4 0  kr. m . Ii. 
półrocznie druyic ty le , a stosownie i na rok cały.

P R Z E G L Ą D .
*

Monarchya Aust ryacka.  —  Ameryka .  —  Hyszpania.  
Francya. —  Szwajca rya .  —  Holandya.  —  Włochy ,  
P rusy .  —  Wiadomości  handlowe.

- Anglia.  
Niemce.

Monarchya Austryacka.
Rzecz urzędowa.

l i  w  ó w  . 20.  l is topada.  P rzeję ty  chęcią przyczynienia się we­
dle możności  ku wsparciu  unleszczęśl iwionych w walce za całosc mo­
narchy! aus tryackiej  wo jow nik ów ,  poświęci ł  p rze łożony c. k. bnko-  
wińskiego sadu karnego pan Maksymilian Fug er de Rech thorn  dwie 
b ro szurk i  bukowińskiemu batal ionowi kordonowemu w tym ce lu ,  aby 
z zebranego za nie dochodu u tworzono fundusz dla inwalidów tego 
batalionu.

Sp rze da na  wkró tce  znaczna ilość egzemplarzy tego dziełka 
nas t r ęczy ła  już t e ra z  możność wspomnionemu prezydentowi sądu 
k a r n e g o , zaknpić  z do tychczasowego dochodu czystego 5 sz tuk  
4 V o ° 0 obligacyi po 100 złr.  m. k. i wraz  z dokumentem ofiarowa­
nia przes łać  je  do p rezydyum krajowego  dla u rzeczywis tnienia  lej 
fundacyi.  Odsełając obligacye te na miejsce przeznaczenia,  poczuwa 
się c. k. prezydyum krajowe do miłego obowiązku , podać o raz  ten 
czyn pat ryo tyczny  z wyra ze m najczulszego podziękowania do wiado­
mości  publicznej .

L n ó w  ,  20 .  l is topada.  Dla wsparcia  wdów i s i e ró t  po po­
ległych w ostatniej wojuie domowej żo łnierzach ze s t r aży  granicznej  
i narodowej  wpłynęła ze s t rony  dominium Korslówki kwota  2 z ł r .  
31 kr.  m. k . , do której  się przyczyni l i :  t amte jszy dz ierżawca  dóbr  
Usze r  Boruch V\einstein kwotą 1 z ł r . ,  komisarz  pol i tyczny Solecki  
1 złr. ,  ak tuaryusz dominikalny Niepinkicwicz 10 kr,  budowniczy W o j ­
ciechowski  6 kr .  , u rzędnik gospodarczy  Alexievvicz 10 kr .  a r ach­
mis t rz  Ja wor sk i  5 kr.

C. k. p rezydyum krajowe ma sobie za miły obowiązek ,  podać 
te  szczodrobl iwe dary z wyrazem podziękowania do wiadomości  pu­
blicznej.

Sprawy krajowe.
(W ylosow ane listy zastawne gal. Towarzystwa kredytowego.)

L w ó w .  Dnia 5. t.  m. odbyto 16te losowanie l is tów za s ta ­
wnych gal icyjskiego T ow arz y s t wa  k redy towego za sumę 68 ,900  zł r .

Wyc iągnięte losem i w nas tępnym wykaz ie  poszczególnione li­
si y zas t awne wypłacane będą na dniu 30tym cze rwca  1851 i nas tę­
pnie monetą konwencyjną w imiennej i lości p rzez  kasę nazwanego
T o w a r z y s t w a .

W  j  k  a  z
Sa -yi I I .  po 5 .000 zł r .  sz tuk t r zy  nra se r . :  1 3 3 ,  1 4 0 ,  259.
Sery i I I I ■ po 1 .000 zł r .  s z tuk  czterdz ieści  j e d n a ,  nra.  s e r . :  

334,  912,'  1181,  1423,  1442,  1463,  1508 ,  1582,  1926,  1966,  2257,  
2 4 4 7 ,  2 5 4 6 ,  2 8 3 1 ,  3 2 0 5 ,  3 3 4 9 ,  3 5 9 6 ,  3 6 4 0 ,  4 1 2 1 ,  4 1 8 8 ,  4 4 2 6 ,
4 5 1 6 ,  4 5 7 3 ,  4 5 7 6 ,  4 5 9 2 ,  4 7 2 7 ,  5 0 2 4 ,  5 1 5 5 ,  5 2 8 8 ,  5 5 1 0 ,  6 3 4 7 ,
6 9 6 0 ,  7 0 2 9 ,  7 0 9 4 ,  7 2 9 6 ,  7 3 7 1 ,  7 4 6 7 ,  7 5 3 6 ,  7 6 8 1 ,  7 7 0 7 ,  7760.

Seryi IV .  po 50 0  zł r .  s z tuk siedmnaście nra.  s e r . :  6 ,  2 7 2 ,  
396,  SS0,  1249 ,  1626,  1852,  1888,  1915 ,  2012 ,  21 0 2 ,  215 4 ,  2202,  
2 3 1 9 ,  2 3 2 9 ,  2 3 4 0 ,  2563.

»Sergi ^ .  po 100 zł r .  s z tuk cz te rdz ieści  cz te ry  r.ra. s e r . :  106,  
171,  390,  418 ,  650,  n o s ,  1 1 3 4 ,  1443 ,  1 5 1 6 ,  1 6 1 3 ,  1 7 4 1 ,  1 7 93 ,  
1 S 5 2 ,  1 9 1 5 ,  2 1 2 3 ,  2 4 4 5 ,  2 5 2 5 ,  2 5 9 8 ,  2 6 1 5 ,  2 8 3 5 ,  2 9 8 6 ,  3 2 1 7 ,
3 2 2 1 ,  3 2 7 2 ,  3 o 6 6 ,  3 6 0 9 ,  3 6 8 2 ,  3 8 3 4 ,  4 0 4 0 ,  4 0 5 6 ,  4 0 7 0 ,  4 0 8 6 ,
4 1 1 3 ,  4 3 9 7 ,  4 6 o l , 4 6 9 6 ,  4 7 3 4 ,  5 3 2 8 ,  5 5 6 2 ,  5 6 9 0 ,  6 1 5 7 ,  6 2 1 1 ,
6 5 2 8 ,  6S99.

Dyrekcya  galicyjskiego T ow arzys twa  k redy towego  wzywa ni* 
niejszem posiadaczy wykazanych powyżej  l is tów z a s t a w n y c h , aby 
się o splate kapi tału dnia 30go cze rwca  1851  do kasy t egoż  T o ­
warzystwa  we L w o w i e ,  lub t eż  do domów hand lowych:  F ranci szka 
Antoniego Wol fa w Krakowie,  Kendlera  i spółki  w Wiedniu,  Michała

Kaskla w D r e z d n ie ,  Mendclsohna i spółki  w Berlinie a w Frankfurc ie  
u pp. braci  Be thmanów zgłosili ,  ponieważ kupony p rocentowe od tych 
listów zas tawnych za dalszy czas wypłacane od kapi tału pot rącone 
zostaną-

Od D yrekcyi gul. stanowego Toicarzystwa kredytowego.

W i e d e ń , 2 .  grudnia.  Dziennik „Lit. Oe. Cor.u pisze:  W e ­
dług nadesłanych niezawodnych wiadomości  umówione między mini­
s t r em księciem S c h w a r z e n b e r g  a baronem Manteuffel w  Ołomuńcu 
punkta  o t r zymały ju ż  s a n k c j ę  Jego Mości króla P ruskiego.  Jest 
przeto pewna nadzieja  , że kweslya spokojnie rozwiązaną zosta­
nie. Tę  nadzieję potwierdzają także doniesienia z Berl ina z 30go 
b.  m. L iczba t y c h ,  k tó rzy  wojnę uważają za nieszczęście dla P rus ,  
a przytem obawiają się niebezpieczeństwa i zmiennych jej  k o l e i , 
wzmaga się widocznie.  J edna pa r tya  nagli wprawdzi  do wojny na 
każdy  sposób ,  można się j ednak  sp od z ie w a ć ,  że nie weźmie p r z e ­
wagi nad tymi ,  k tó r zy  pokój  i wewnę t rzny  porządek  swego kraju 
ocalić postanowili .

(Ustawa o teatrze.)
W i e d e ń .  Wyda ny  dziś 30go l is topada 1850  CLIV.  zeszyt  

powszechnego rządowego  dziennika ustaw pańs twa zawiera  pod nr.  
454  nas tępne rozporządzenie  mini s t ers twa sp raw  wewnęt rznych  z 25.  
l i s to p a d a  1 8 5 0 ,  o b o w ią zu ją ce  dla Aus tryi  p o w y ż e j  i p o n iże j  A n izy  , 
dla S a lz b u rg a ,  S ty ry i ,  Karyn ty i ,  K r a in y ,  Tyrolu  i Y ora r l be r gu ,  
T ry e s tu ,  Gorycyi  i Gradysk i  , I s t r y i , Dalmacyi ,  C z ec h ,  Morawii  
Szląska,  Galieyi,  Buk ow iny ,  W ę g i e r ,  Kroacy i  i Sławoni i ,  Serbskiego 
Wojewódz twa  z Temesk im B a n a t em ,  Pogranicznego Wo js ko weg o  o- 
k ręgu  i S i e d m i o g r o d u , k tó rem się us tawa o t e a t r ze  ogłasza.

Na mocy wydanego na najuniżeńszy p ro jek t  r ady ministeryalnej  
najwyższego dekre tu  z dnia 14.  l is topada bieżącego roku,  obwieszcza 
się nas tępująca ustawa o t ea t r ze  wra z  z wydaną do namies tników in- 
s t ruk cyą  o wykonywaniu us tawy  t eat r alnej  :

U s t a w a  o t e a t r z e :
§. 1. Widowiska  teat ralne wszelkiego rodzaju mogą p rzeds ta ­

wiać zwykle  tylko w gmachach  teat ra lnych albo w przyzwolonych na 
to osobnych przest r zen iach zaopa t rzeni  osobis tem upoważnieniem 
przedsiębiercy.

§. 2.  Co się tyczy  stawiania gmachów tea tra lnych i uzyskai  ia 
upoważnień do p rzedsiębier stw t eat r alnych,  pozostaj ą is tniejące p r z e ­
pisy i nadane pojedyńczym zakładom przywileje w mocy obowiązu-
j ? cej.

W y ją tk ow e  pozwolenia do pojedyńczych przedstawień p rzez dy­
le tantów daje s t a ros ta  okręgowy (p rze łożony komi ta tu ,  delegat ,  p re ­
fekt  i t d . ) , a w miastach,  gdzie są dyr ckey e  policyi,  dy rek to r  policyi 
lub s ta ros ta  grodzki .

§.  3. Każda jakie bądź nazwisko mająca p rodukeya  sceniczna 
potrzebuje  przed pierwszein swem przedstawieniem pozwolenia ze 
s t r o n y  n a m ie s tn ik a  , a przedsięb ierca  lub oznajmiony publicznej  wła ­
dzy zas tępca ( d y r e k t o r )  odpowiedzialny j e s t  za to,  aby żadne dzieło 
sceniczne bez o t rzymanego od namies tnika pozwolenia nie było p r zed ­
s tawiane ,  i aby się w przedstawieniach ściśle tego pozwolenia t r z y ­
mano i w żaden sposób od niego nie odstępywano.

§.  4. Uzyskane pozwolenie przedstawienia  p rzysłużą tylko p rze d ­
siębiercy i scenie ,  k t ó re  wyraźnie w niem są wymienione.

Dzieła sceniczne j e d n a k ,  k tóre za uzyskanem pozwoleniem 
były już  przeds tawiane na jakiej  scenie s to łecznego miasta w k o ­
ronnym k r a j u ,  nic potrzebują do dalszego przedstawienia na j akiej  
innej scenie koronnego kraju nowogo pozwolenia.

§.  5. Dane pozwolenie przeds tawienia dla powodów publ iczne­
go porząd ku  może być każdą razą  odebrane.

§.  6. Do władzy bezp ieczeńs twa pańs twa ( s t a ro s tw o  g rodzk ie  , 
dy rekcya  pol icyi ,  s t a ros two okręgowe i td. )  przyna leży czuwać  nad 
tern , aby przedstawien ia  tylko za u z y sk an em  pozwoleniem i zgodn ie  
z niem w yk on y w an o ,  następnie aby sposób przedstawienia  (wys tawa  
sc en ic zn a ,  kos t ium i td . )  nie zawierał  nic go r s zą ce go ,  coby pu­
bliczną p rzyzwoi tość  obrażało.

W ł a d z a  bezpieczeństwa powołana  j e s t  w ogóle czuwać podczas  
przedstawienia nad ut rzymaniem spokojności ,  porządku i p rzyzwoi to ­
śc i ,  i uchylać wszelkie p r zes zko dy  przyjemnośc i  publicznej .
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Jeżeli  tego wymagają naglące w z g l ę d y , można całkiem lub w 
części zakazać przedstawienie scenicznego dzieła za majacem się 
później ot rzymać od namiestnika pozwoleniem,  a nawet  dalszy ciąg 
rozpoczętego już  przedstawienia zastanowić.

W  przypadkach  nadzwyczajnych umocowana j e s t  kazać ustąpić 
z gmachu i zamknąć go.

§. 7. P rzeciw dec yz j i  namiestnika pozwolony j e s t  przedsiębiercy 
teat ru r ek ur s  do ministra sp raw w ew n ę t rz n y ch , a przeciw rozporzą ­
dzeniom władzy bezpieczeństwa do namiestnika.

K a r y :
§. 8. Każde p rzekroczen ie  postanowień tej ustawy ulega jako 

p rzestęps two  pieniężnej ka rze od 50 do 500 reńskich m. k. a w ob­
ciążających okolicznościach p rócz  tego aresztowi  do t r zech  miesięcy, 
bez szkody prześladowań s ą d o w y c h , do k tó rychby  przedstawione 
sztuki  co do swej t r eśc i  powód dać mogły.

§. 9 .  Z a  p o je d y n c z e  , g o r s z ą c e  o d s tę p o w a n ia  od p ozw olonego  
t eks tu  scenicznego dzieła ( cx t em por acy e)  ma władza bezpieczeństwa 
w miarę okazującego się z ich t r e śc i  złego zamia ru ,  skazać wino­
wajcę na zapłacenie pieniężnej kary od 5 do 50 z r . , j eżel i  przezto 
na surowszą karp według niniejszej us tawy lub wed ług powszechnych 
us taw karnych niezasłużono.

Wiedeń,  25.  l is topada 1850.
Buck  m, n.

(L it. „koresp. auslr.“ o g iełdzie wiedeńskiej.)
V k7i c d e i i . 1. grudnia.  Jeżeli  g iełda ma być pewnym regu la ­

to rem  war tośc i  z łota i papierów pub l i cz nyc h , tedy j a k  się samo 
p rzez się rozumie,  szczególnie na to uważać n a l e ż y , aby tam uczę­
szczały tylko osoby wyksz tałcone i lojalne,  mianowicie ludzie zdolni 
ocenić s tosunki  w ogólności i umiejący rachować.  Tylko t a  okoli­
czność ,  żc na giełdę wiedeńską w ostatnim czasie uczęszczały liczne 
indywidua niepodającc w pomienionyin względzie żadnej  gw7arancyi,  
mogła  się stać powodem , że demora l i zac ja  tak szybko postąpi ła i 
wzros ła .

Mianowicie w zlocie agiolowano w sposób niesłychany.  Gdy 
złoto jeszcze stało między 10 a 20 procent  agio,  sprowadzal i  j e  zna­
komici  bankierowic z zagranicy.  Sprzedawano  je za l iwerunkiem, 
tutaj zaś kupowano obce weksle.  Opinia,  żc  przezto wiele złota 
spłynie na plac wiedeński  spowodowała także i innych spekulantów 
do sprzedawania tego a r tykułu  za l iwerunkiem.

Lecz  gdy za nadejściem te rminu l iwerunku zabrak ło  pot rze ­
bnego zapasu,  musiano z dnia na dzień płacić „ d e p o r t “ od kilka set 
dukatów tak że wynosi ł  w końcu kilka reńskich  dziennie.

T a  okoliczność była bez wątpienia najznaczniejszą i najgłó­
wniejszą zachętą do zakupywania złota , gdyż war tość  jego nicokli- 
czano w miarę zagranicznych dciw’zóiv,  ale według chwilowej kon- 
kurencyi .  To podało najgłówniejszy powód do agiolowania ,  ż czego 
kilku pokutnych senzalów bardzo dobrze  korzys tać  umia ło,  gdyż z 
powodu potrzeby złota ku dotrzymaniu t e rminów kontowych  częs to ­
k roć dziennie wzras ta ł a cena z łota od 5 do G od sta,  W notowaniu 
kursów z łota w porównaniu z kur sami  wek s l ow an i  widoczna była 
p rzemoc  agiotowania.  Często kiedy konjunklury z powodu pomyśl­
nych zda rzeń pol i tycznych nicsprzyjaly ngio towan iu , okazywał  się 
kur s  złota 5 do (i od sta niżej war tości  zagranicznych dewizów,  tak 
że złoto,  k tó r e  niedawno przedtem posyłano zagranicę,  gdzie je  mia­
nowicie w Belgii na obcą monetę p rzetapiano,  ośm dni późn ie j ,  gdy 
p rzec iwny  zaszedł  s tosunek  znowu tu powraca ło  do wymiany.

P rz e z  zdradl iwe podszepty wszelkiego rodza ju  p rzyrzem nawet  
j ak  się zdaje czynncmi były wpływy o bc e ,  doszło w końcu agiolo-  
wanie do najwyższego szczytu,  poszczęści ło mu się nawet  wywołać  
w ko te ryach wielkiej publiczności  niepokój  i postrach.  Każdy chciał 
nagle kupować złoto,  dukaty szły w górę,  a bankierowic chcący złoto 
sprowadzić  z zagranicy,  zakupywali  zagran iczne weksle,  zkąd dziwne 
z jawisko ,  że podczas gdy złoto na wszys tkich znaczniejszych t a rg o ­
wicach pieniężnych w Niemczech , z powodu wielkich p rzesyłek z 
Kalifornii  o 3 do 4 pot,  snadało ,  tutaj cena jego ciągle niezmiernie 
sz ła  w górę.

Rzecz  naturalna , Ze i weksle niemogly ujść tym wpływem i 
wnet  wypędzono je  niesłychanie w górę.  Chwilę zdawało sic jakoby 
tysi ące najznakomitszych kapi tałów chciało się p rzenieść za granice.  
Z aw sz e  j ednak  wynosi ła różnica miedzy złotem a dewizami 15 do 
16  od sta.

Ta  rażąca dy sp r o p o rc ja  dowodzi  najoczywiściej ,  Ze m i a s t o  ro-  
s t ropnego wyrachowania ,  bezwzględne szacl i rajstwo ponmenem było 
w notowaniu walut  i ku r sów wekslowy cli ze szkodą rzetelnych Illdzi 
handlowych i publiczności .

(Rozporządzenie urzędowe.)
W i e c i e / l . 2. grudnia.  Gazeta  Wiedeńska zawiera wykaz 

przyzwolonej  l ekarzom p o lo w jm  c. k. armii  od dnia 1. grudnia 1850 
płacy w pokoju i wojnie , tudzież oznaczenie r angi  l ekarzdw polo- 
wych ; następnie dekre t  c. k. min i s t e r s twa  finansów o postępowaniu 
Pr zy składaniu należytości  za umieszczane w krajowych pismach pc-  
ryodycznycli  podlegające opłacie ogłoszenia i wiadomości .  Dekret  ten 
j e s t  obowiązujący dla wszys tkich  k ra jów koronnych.

—  2. grudnia.  l ’an G alku. docent  przy tute jszym uniwersyte­
cie złożony został  z swej posady za to, że się wdał  w gorszące dy-  
sputacye o poli tyczuem znaczeniu różnych, narodowości  Austryi ,  a 
m i a n o w i c i e  t akże o abs trakcyjnem pojęciu udzielności  ludu.

(Wiadomości lńc-Zące z Wiednia z d. 30. listopada.)
1 V i e d e i M  30.  l istopada. W ł ady ka  z Montenegro p rzyby ł  .tu 

wczoraj  i w7ysiadł  w hotelu pod „Cesa rzem rzymsk im,“ Jak  s łychać 
ma on tu  zabawić p r z e z  całą zimp.

—  Finl. książę Karol  S c h w a r z e n b e r g , dotychczas guberna to r  
Lombardyi ,  mianowany zosta ł  komendantem 7go,  fml. ksiaże Edmund 
Schw arz en ber g  komendan tem 14go korpusu a rmi i ,  jenerał -ma jo rowie 
W ol te r  i B a ro r  feldmarszał -Ie j tnantami  i dywizyonerami przy 2gim 
korpusie armii,  a j e ne r n ł - m a j o r  Sch l i t te r  brygadyerein przy tym s a ­
mym korpusie.

—  Ministeryum linansów zezwoli ło na przyjmowanie bezpła tnych 
praktykantów7 do c. k. u rzędów podatkowych,  aby tym sposobem w y ­
kształcal i  się p rzyda tni  na p rzyszłość u rzędn icy podatkowi .  P r a k t y ­
kanci tacy wcieleni będą do stanu p rak tykan tów urzędowych dla 
wład z  kameralnych i manipulujących u rzędów cłowych,  j akoż i p rzy­
jęcie ich zależeć ma t akże  od postanowień przepisanych dla p ra k ­
tykantów7 przy  u rzędach  cłowych.

— ■ Izby handlowe i s towarzyszenia  r ękodzielników przypomi­
nają kupcom i fabrykantom austryackim,  że termin do nadsełania a r ­
tykułów dla w7ystawy londyńskiej  za 14 dni już  up łynie ,  i że p rz e ­
dłużenie jego niełatwo już  nastąpi .

—■ Bataliony s t r ze lców i r eg imen t  s t r ze lców cesarskich mają 
być zaopat rzone w nowe do kul kończas tych p rzyrządzone  strzelby*. 
Pewna ilość tych s t r zelb będzie już  wkró tce  rozdana!

— Pierwsze  losowanie węgierskich ohligacyi centralnej  kolei 
żelaznej  odbędzie się w poniedziałek.  (R cksz.)

(Subskrypcja na Iomb. wenecką pożyczkę.)
W e r o n a ,  25.  l istopada.  Roc/Ho di Veronu zawiera dziś w 

urzędowej  części  podpisane w nieobecności  j eneralnego gubernatora  
przez  Jego Excelencye feldzeugmajst ra F ranc .  hrabiego Gyulai ogło­
szenie,  k tó r e  uwiadamia o utworzeniu su bs k r y p c j i  na Iomb. wenecka 
pożyczkę,  a oraz o nałożeniu pożyczki  przymusowej z tern z a p e ­
wnieniem,  że zebrane zapomocą ostatniej  kwoty  albo częściowo albo 
całkowicie zwrócone  będą w miarę tego,  czyli w drodze subskrypcy i  
przynależne sumy częściowo lub całkowicie pok ry te  zostaną.  Ogólna 
suma pożyczki  dobrowolnej  dla całkowitego ściągnięcia asygnacyi  
ska rbowych ,  wynosić będzie 128  milionów l ir e,  pożyczki  p rzymu so­
wej zaś 100 milionów l i r e ; wszelako środek ten p rzymusowy roz ­
ciąga się tylko na ową część pożyc zk i ,  k tóra  w monecie brzęczącej  
ma być wypłacona.  Gdyby cała pożyczka w dobrowolny sposób usku­
tecznioną zos tał a , wtedy ustałby natychmias t  p rzymusowy kurs asy­
gnacyi  ska rbowych  , a zaś ta  część ich , k tóraby w takim razie do 
pokrycia pożyczki  użytą niezostała , zamieniona będzie na 5 p rocen­
towe papiery lombardzko-weneckiego  banku.  (G . W .)

Ameryka.
( W i a d o m o ś c i  B r e z y l i i . )

Cesarz zamknął  dnia 11. l is topada izby uroczystą  przemowa.  
Na j s t ar szą  księżniczkę uznano według kons t y t uc j i  i formalnie nas tęp­
czynią t ronu.  Brezylia gotuje się do wojny przeciw republice a rgen­
tyńskiej .  Brezylia zawar ła  z Paraguay t r ak ta t  zaczepny i odporny i 
j uż  go ratyfikowano.  (A ustr .)

Hyszpania.
(W iadom ości potoczne z  Madrytu.)

M a d r y t ,  23.  l istopada.  Dzisiejsze wiadomości  u rzędowe ma­
lej są wagi ;  przeciwnie pogłoski  k rążące w wyższych  towarzys twach 
dosyć są zajmujące.  Tak  podają j ako rzecz zupełnie pewną, że izbom 
przedłożony będzie niebawem projek t  ustawy tyczący się uznania in­
fantami Iłyszpani i  dzieci pochodzących z ma łżeństwa królowej  matki  
z księciem Rianzares.  Równocześnie wytoczyć się ma kwes tya  u two­
rzenia nowycli tytułów książąt  dotowanych ze skarbu publicznego,  te 
ty tu ły  mają być nadane księciu Rianzares ,  księciu Walencyi  i księciu 
Baylen,  niema jednak być dziedziczne,  a ponieważ książę Baylen ma 
już  lat 80 i j e s t  s ł a b o w i t y , p rze to  ty tu ł  ten ma spaść po jego 
śmierci  na ministra sp raw wewnęt rznych ,  hrabię Saint -Louis ,  którego 
iamilia pochodzi  z Belgii, a k tórego  s t ry j  p. Sa r tor ius  potąd jeszcze  
mieszka w małem miasteczku Vise.

Księżna Klementyna,  książę jej  małżonek,  ich dzieci i ich świ­
ta,  przybyl i  wczoraj  wieczór  do Madrytu i zajmują w pałacu królo­
wej Izabeli  apar tamentu księcia i księżny Montpensier,  p rzygo towane  
na ich przyjęcie.

Królowa Izabela i król  Don Francisco d'Assisi  powitali  z naj-  
większą serdecznością s w o i c h  d o s t o j n y c h  gości.

Kró tk i  czas tylko zabawią w  Madrycie • pojutrze myślą wyje-  
chać do Scwili .  Gdyby księżna Klementyna dłużej  z a b a w i ła  w Ma­
drycie,  odwołanoby bal w pałacu , k tóry sic ju t r o  odbędzie.  Dziś 
rano oddała księżna Klementyna wizytę Maryi Krys tyn ie ,  k tó r a  ją 
wczoraj  wieczór odwiedziła.

W  ciągu dnia zwiedzali  zagraniczni  książęta muzeum i roz ­
maite osobliwości stolicy. Towarzyszyl i  im poseł  po rtugal sk i  i książę 
Gliicksberg.  ( In d .)

Anglia.
(D epesza telegraficzna.)

Ł ń  e r p o o l .  28.  l istopada.  Krwawe  s tarc ie  się między Angfi .  
kunami i 1’apistami spowodowało sile zbrojną do przedsięwzięcia s to­
sownych kroków.  ' (A ustr.)

Francya.
(D epesza telegraficzna,)

I “a r y ż ,  29.  l istopada.  Wys łano w o jsk a  do depar tamentu Nić-  
v re  dla zapobieżenia mogącym w y b u c h n ą ć  niesP°kojnościom.  Izba 

j p r awodawcza  odroczyła wniosek pana  Creton względem zniesienia
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wygnania Burbonów na 3 miesiące.  Pogłoski  o wspólnych krokach 
ze st rony Anglii i Francy i w kweslyi  niemieckiej sa bezzasadne.

(Posiedzenie zgromadzenia narodowego z 27. listopada.)

ł * a r j ź .  27.  l istopada. Posiedzenie rozpoczęło się o godzinie 
2giej pod prezydencya p. Dupin. Je ne ra ł  de Grammont rozwija swój 
wniosek względem przeniesienia siedziby rządowej  po-za obręb Pa ­
ryża (Yersai l les) .  „Rewolueye —  rzecze —- u daj a się i biorą gorę,  
jak tylko rząd w Paryżu  runie. Jeźliby kiedy odniosła anarchya t ryumf 
w P ar y żu ,  tedy z taka samą jak w roku 1793 łatwością uorganizo-  
wałaby i rozszerzyła na cały kraj  te ro ryzm.  Rowolucya lutowa wzgar ­
dziwszy zuchwale powagą woli prowincyi ,  rozwinęła oddawna już  
krzewiącą się myśl oddalenia siedziby rządowej  z Paryża.  P rzyszła 
już  ta godz ina ,  F rancya ocknęła s i ę ,  i niechce dłużej już cierpić ty ­
ranii P a r y ża ;  dowodem tego są p rzedłożone petycye i del iberacye 
różnych miast  znaczniejszych.  F rancya chce na przyszłość  sama się 
r ządzić ,  a zmiany poli tyczne przyjmować tylko od legalnego zgroma­
dzenia narodowego." Mówca usiłuje dalej dowieść,  iż w Paryżu właśnie 
cudzoziemcy stali na czele rewolucjon is tów.  Marat  był  ze Szwajca-  
ry i ,  a Anarchazy Klotz rodem był  P ru sa k ;  tajne towarzys twa  przed 
rokiem 1830 składały się z ludzi p rzybyłych z Szwajcaryi  i Niemiec.  
Tak  samo dzieje się i teraz.  „Mamy pat rzeć na to z założonemi r ę ­
koma ,  lub raczej  pójść za przykładem Ludwika Wielkiego lub szwa j­
carskiej  r epubliki? Wszakże  zgromadzenie konstytujące samo już 
miało zamiar  przenieść się z Paryża.  (Nie !  Nie! głosy z Lewej . )  
Powin-.rśmy nieustawać w zabezpieczeniu się przeciw anarchyi ,  którą 
nam zbl iska już  grożą.  Nasze finanse zmarniałyby,  zewnętrzna po­
lityka nasza s tałaby się całkiem bezwładna ,  gdyby rząd i nada! je­
szcze pozostawał  w Paryżu  w obec takiego systemu ze s t rony uzbro ­
jonego od slóp do głowy nieprzyjaciela,  w o b e c  10 0 ,000  spiskowych,  
i w asystencyi  100 ,000  bagnetów.  Gdyby siedziba r ządu nie znaj­
dowała sie była w P a r y ż u ,  tedy pododne j ak  w roku 1848 infamie 
nie byłyby się zapewne wydarzyły.  (G w ar  nieukontentowania po L e ­
wej.) Nienawidzę rew olucy i , bowiem przekonałem s ię ,  iż wszystkie 
do-niczego ; gdyby wybór  odemnie zależał ,  nigdybym nie wybrał  r e ­
publiki za formę rządową;  mimo to jednak nie zapoznaje powodów 
jej  istnienia:  wieczna hańbo!  wszystkie władze upadły,  a i jednej  
nawet  nie ogłosi ły p rotes l acyi ;  mówiąc poprawdzie:  rząd prowizo­
ryczny niezabrał  nikomu miejsca,  znalazł  j e  bowiem opróżnione.  
(Oklaski  z Lewej .)  Nie kłóćmy się teraz o formę,  lecz s tara jmy się 
ut r zymać istnącą. Francya upaść może znów jedynie niespodzianą 
tylko sp rawą ;  niespodzianka ta zajśćby mogła tylko w P ar yż u ;  spiesz­
my się przeto z opuszczeniem P a r y ż a !"  —  Minister sp raw wewnę­
t r z ny c h ,  Baroche ,  oświadcza się zwięźle z swojego mie jsca,  iż rząd 
j e s t  przeciw uwzględnieniu tego wniosku,  j a koż  odrzucono go 43 7  
głosami przeciw 194.  Ustawę względem zaprowadzenia elektrycznych 
telegrafów prywatnych wzięto po raz t rzeci  pod obrady.  Poprawka 
dep.  Charrns ,  według której  przy dozwoleniu jednakowego zniżenia 
p renumera t  dla elektryczno-telegraf icznych korespondencyi  ze st rony 
ministra sp raw wewnę t rznych ,  mają wszystkie bez wyjątku dzienniki 
doznawać równego uwzględnienia,  wzięto do rozpoznania i tern p rze­
rwano dalsze nad tą ustawa obrady.  —  Następnie załatwiono niektóre 
podrzędne sprawy;  umowę z Saksonią z dnia 2Sgo kwietnia 1850 
względem wydawania zbiegów, przyjęto stanowczo po t r zykrotnych 
obradach.  ( / > .  l i .)
(Dyskusjo w biurach izby prawodawczej. — P. Beaumont broni polityki Austryi.)

P a r y *  » 26.  l istopada. Wczoraj sza  dyskusya w biurach izby 
j e s t  w  niejednym względzie godna uwagi.  Rzeoz szła o mianowanie 
komisyi mającej rozpoznać żądanie rządu :  przyzwolenia na k redy t
8 ,200,000 franków dla pomnożenia armii francuskiej .  Po dość ży­
wej debacie wybrano do komisyi wyłącznie takich tylko członków, 
którzy  bronili i usprawiedliwiali  aus t ryacką politykę przeciw uro- 
szczeniom berl ińskiego gabinetu w kwestyi  niemieckiej.  Uważano 
naw et ,  iż lir. Montalembert ,  k tóry przy każdej  sposobności  okazy­
wał się zaciekłym przeciwnikiem Aus tryi ,  s tanął  wczoraj  po stronie 
cesarskiego gabinetu przeciw Prusom.  Również i markiz de Dalmatie 
zastępujący za r ządów lipcowej monarchyi  przez  wiele łat  naród f ran­
cuski u dworu ber l ińskiego,  oświadczył  się wczoraj  przeciwko p r u ­
skiej pol i tyce,  zarzucając j e j ,  iż daje się od demagogów niemieckich 
prowadzić.  — Ze wszystkich jednak mów mianych wczoraj  w biurach 
izby najważniejsza j e s t  mowa pana Gustawa de Beaum ont. niegdyś 
posła francuskiej republiki  w Wiedniu.  Przed kilkoma miesiącami 
mówił  on w akademii dc Frunąc z wielką pochwałą o rządzie aust ry-  
ackim.  wczoraj  zaś zbi jał  czynione Austryi  zarzuty,  jakoby dążyła 
do przywrócenia absolutyzmu i opierała sie rozszerzeniu liberalnych 
idei ,  z czego P ru sy  radeby u tworzyć dla siebie monopol,  P. Gustaw 
dc Beaumont  zabrał  był  głos dla odparcia twierdzeń jednego s t ron­
nika „Czerwonych" ,  jakoby interes wolności wymagał  t ego ,  iżby 
1> rancy a stanęła silnie po stronie Prus.

W  skutek mowy j e go ,  w k tó rej  wszystkie wniesione przeciw 
A us t r j i  za rzuty i oszczer stwa z reasumował  i zbijał najdowodniej , 
wybrano pana Gustawa de Beaumont  członkiem komisyi.

Zas ad a ,  k tóia  pozyskała dla siebie wczoraj  przeważną więk­
s z o ś ć ,  jest  „zbrojna neut ra lność",  gdyż minister  sp raw zewnętrznych 
jenerał  LabiU0 ( U *  0 * ou>nat  ̂ des Debata słusznie uważa)  wyznał 
był  o twarc ie ,  iż F rancya  w razie rozpoczętej  między Austryą a P ru ­
sami wojny b y ła b y  powołana do przywrócenia poko ju ,  i dlatego też 
powinna stanąć zbrojnie.

Ani jednego deputowanego, k to iy  jakiekolwiekbądź sympatye dla 
P ru s  okaza ł ,  niewyhrano członkiem komisy i ;  jest to oczywisty dowód, 
j ak  dalece odrzucają we l r a u c y i  politykę k iola  pruskiego.  (L id .)

Szwąjcarya.
(Posiedzenie szwajcarskiej rady narodowej.)

I S ^ r n a .  23. listopada. Na dzisiejszem posiedzeniu rady na­
rodowej  odczytano nareszcie poselstwo rady federacyjnej  w sprawie 
wojskowych knpitulacyi z Neapolem. Posels two to stanowi w pie r­
wszej  linii tylko konsekwencyę dawniejszego poselstwa i kończy p ro-  
pozycyą:  „Pozostawia sie do woli interesowanych kantonów,  dyspo­
nować swemi kapi tulacyami z królem Neapnl i t ańskim, i wyjmuje się 
z mocy obowiązującej federacyjną uchwałę z 20.  czerwca b. r . , k tórą 
werbunki  zastanowione były.  Motywowanie opiera się najszczególniej 
na t rudności  teraźniejszych s tosunków,  a przedewszystkiem na punk­
cie finansowym. Co do szczegółów nadmieniono,  że za sani zwrot  
żołdu wypadałoby rocznie 1 ,476 ,000  franków,  a przy tem przy uchy­
leniu t raktatów niezwłocznie sumę 1,230,000 frank,  zapłacić ,  a p r z e ­
cież nawet  w zbliżający sposób niebyłuby jeszcze wszystko zaspoko­
jone.  Nakoniec t rudność wykonania byłaby największa,  a zwłaszcza,  
ŻO leraz niazachoilzą takie  okol iczności ,  aby z nich konieczność znie­
sienia t r ak ta tów wyprowadzić się dała. Również nie j e s t  to t e raz 
w interesie S z w a jc a r y i , a właściwe kantony uważałyby się za po­
krzywdzone w p rawach swej udziclności.  Co się tyczy t rudności  w y ­
konania,  nadmienia się tylko o werbunkach fał szywych ,  k tó re  od 
roku pomimo zakazu zuchwale górę biorą.  P ra wd a ,  że w tym wzglę­
dzie nakazano w kantonach Z u ry c h ,  Be rna ,  L u ze rn ,  Ury,  S ch w yz ,  
Unte rwalden , Z u g ,  F r c y b u r g ,  So lu ra ,  Appenzell  i Wallis ind agac je ,  
atoli rezul tat  był  t aki ,  że albo je uznano za niewinne,  albo też t r u ­
dno było dójsc właściwej  sprawy.  Na p rzypadek ,  jeżeliby izby od­
rzuciły powyższy wniosek rady federacyjnej ,  zaproponowano:  zaka ­
zać stanowczo werbunki  dla wszelkiej  obcej służby wojskowej ,  i dla 
dopięcia choc poniekąd tego zamia ru ,  wydać w tej mierze prowizo­
ryczną ustawę karną.  (Koln. 7 te/.)

Holandya.
(Sprawy drugiej izby Stanów jeneralnycb. — Pogłoska mylna.)

Izba druga S tanów jeneralnycb przyję ła  na posiedzeniu swem 
z 20g’o p rojekt  stanowiący należytość od zareges t rowania natural iza-  
e.Y.ineg'o aktu na 50 z ł r . ,  tudzież projekt  względem przyzwolenia k r e ­
dytu dwóch milionów reńskich dla dalszych robót  p rzy  osuszeniu 
morskiego jeziora I laarlem; poczem izba odroczyła się do 2. grudnia 
r. b. —- Podana w dzienniku Niemoc -  Rotterdam Kourant wiado­
mość ,  j akoby minister  spraw zewnętrznych i wojny udał  się w sku­
tek niepomyślnych depeszy z Niemiec —  do króla w Loo p rzeby­
wającego,  j e s t  bardzo niedokładna.  W  kwestyi  kurheskiej  zachował  
rząd nasz neutralność tak dla Limburga jak i Luxemburga.

Włochy.
(Depesze telegraficzne.)

T u r y i l ,  27.  l istopada.  Wczoraj  na posiedzeniu izby odczytał  
p, Buoncompagni własnego układu adres.  Lewa s trona żądała nie­
zwłocznego wydrukowania tego adresu i wzięcia pod dyskusyę,  Boun-  
compagni zaś życzył  sobie ,  aby go przyjęto przez ak lamacje.  W i ę k ­
szość oświadczyła się za dyskusya ,  poczem p. Buoncompagni  cofnął 
swój wniosek wraz z projektem adresu.

F l o r c n c y n , 27.  listopada. Dekretem ministeryalnym zawie­
szony został  na 5 dni dziennik Stałuto za obelżywy a r tyku ł  swój o 
rządzie francuskim. Podług doniesienia w Consereatore Constitu- 
zionale ogłoszono temi dniami w Rzymie l iberalną ustawę municy­
palną. ’ (L it. kor. aufttr,)

(Podpisany traktat pocztowy między Austryą i Toskanią.)
Urzędowy dziennik Monitora Toscano  donosi ,  że umówiony 

między Austryą i Toskanią t r ak t a t  pocztowy został  podpisany dnia 
5. b. m. przez ministra sp raw zewnętrznych księcia Casigliano i ce­
sarskiego ambasadora barona v. Hiigel.

(Ostatnia poczta z W ioch.)
T u r y n ,  27.  l istopada. Wczora j  odbyło się pierwsze przed­

stawienie baletu dziewcząt  pod kierunkiem pani W e is s ,  a ponieważ 
j ak  wiadomo przedsiebierezyni  zaprzeczyła w pismach publicznych 
mniemane pochodzenie swycli baletniczek z Wiedn ia ,  przeto —  co 
jednakowo j e s t  r zeczą szczególną —  n iezbyua ło  wcale na szumnych 
oklaskaeb .  —  Dzisiejszy numer  dziennika Jiif/orgimento podaje dłu­
gą korespondeneye z Rzymu,  k tó ra j ak  zwykle powstaje na politykę 
stolicy apostolskiej.  W korespondencyi  tej powiedziano pomiędzy 
innemi,  że w Rzymie dziwią się niezmiernie,  dlaczego par lament  
turyński  niewziął dotychczas pod obradę nieporozumienia rzymskiego.  
Oczekiwano bowiem bardzo c ierpk ich ,  skandalicznych i agi tatorskich 
rozpraw w tej  mierze.  Dalej wspomina koresponden t ,  że w najzna­
komitszych towarzystwach w Rzymie rozmawiano w tych czasach o 
blizkiej zmianie w osobie sek re ta rza  państwa.  Kardynał  Antonelli  
n̂lał  w s tanowczych wyrazach zażądać dymisyi swojej ,  której  mu 

j ednakże nie udzielono.
i L i w u r a a  ,  22. l is topada.  Transpor ty  r ek rutów szwajcar skich

n,ają  tu  główną swą stacyę i co tygodnia dwa lub t r zy  razy odpły­
wają ztąd neapoli tańskiemi s tatkami parowemi.  Po przybyciu do Nea­
polu ubierają ich za raz  w mundury , musztrują  i odsełają częścią do 
Sycyl i i ,  częścią zaś do Kalabryi.

8 Ł x y m ,  24.  listopada.  Z każdym dniem pomnaża się tu liczba 
cudzoziemców. W  ogóle obiecują sobie na ten rok  bardzo świetny 
karnawał .

R o a o m a ,  22.  listopada. P rzed  kilku dniami rozstrzelano tu  
3 członków z bandy zbójeckiej Passa torego.  (L it. k. austr.J
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Niemce.
(Ułaskawienie dwóch więźniów politycznych.)

Karlsruhe, 2fi. l istopada.  Z pomiędzy więźniów’ poli tycznych 
w Kislau uwolniono wczoraj  dwóch znowu,  po wysiedzianym areszcie 
przez 9 przeszło miesięcy,  o to :  byłych poruczników’ Leine r  i Weik.  
J.  królewicz.  W ys ok ość  wielki ks iążę ,  darował  im resz tę  kary ich 
fortecznej .  —  Ile wiadomo , znajdują się potąd w więzieniu dwóch 
j e szcze  tylko oficerów z rzędu tych którzy  wzięli byli udział  w re -  
wolucyi :  dawniejsi  porucznicy Biesele i M a l e r , pierwszy w Kislau, 
drugi  zaś w Bruchsal .  (M anh. J -)

(Kurs giełdy frankfurtskiej z 29. listopada.)
Met. Aust ry.  5°/0 — fi^Y^i 4 V s %  — • Akcye bank.  975 .  Sard.  

3 2 7/ s . Hyszp.  3 %  — 32Y S. Polskie 300  -------- . ;  5 0 0  —  77.

P r u s y .

(O głoszenie urzędowe.)
B e r l i n ,  29.  l is topada.  Pod ług  nadesłanego tu  właśnie uwia­

domienia finansowej komisyi w W a r sz a w ie ,  ot r zymały rozkaz polskie 
u rzęda cłowe pierwszej  i drugiej  klasy na granicy pruskiej  i aus t rya -  
ckiej ,  aby ze względu na blizka zmianę s tosunków cłowych między 
Polską i Bosyą od dnia 19go l is topada ( I g o  g rudnia)  r. 1). przezna­
czonych do p rzewozu przez  Króles two Polskie do Rosyi  towarów 
nieodprawiały juZ więcej.

Ber l in ,  29.  l is topada 1850.
Minister hand lu ,  r ękodz ieł  i robót  publicznych,  v. d. Heydt, 

Minister f inansów,  v. Rabe. ( P . S . A .)

Wiadomości handlowe.
(Ceny targowe w obwodzie lwowskim.)

L w ó w , 21.  l istopada.  W e d łu g  doniesień handlowych z Ja ry -  
czowa i Szcze r ca  sprzedawano tamże na t a rgach w pierwszych dwóch 
tygodniach bieżącego miesiąca w przecięciu korzec  pszenicy po 
19 r .45k .— 1 8 r . 3 0 k . ; ży ta  1 4 r . 1 5 k . - 1 3 r . . jęczmienia 8 r .2 0 k . —  łOr. ;  
owsa 6 r . 3 0 k . — 5r .3 0k . ;  hreczki  9r .40k.  —  8 r . ;  kartofli 3 r .2 0k .—  0. 
Ce tna r  siana w Szczercu 3 r .30k ,  Za  sag drzewa twardego  15r .—  
2 2r .3 0 k . ,  miękkiego 12r .30 k . — 19r.  Funt  mięsa wołowego kosz to ­
wał  lOk .— lOk.  i garniec okowity 2 r .4 2 k . — 4 r . l 0 k .  w, w.

(Ceny targowe w obwodzie Stryjskim.)
S t r y j , 29.  list. Wed ług  doniesieu handlowych z Bolechowa ,  

Bukaczowic , Do l iny ,  Kałusza , R o z d o łu ,  Rożniatowa,  .Stryja, Skolego , 
Wo jn i ło w a ,  Żurawna i Żydaczowa podajemy najwyższe i najniższe 
ce ny ,  jakie istniały tamże na targach w drugiej  połowie l is topada:  
Korzec pszenicy w Bukaczowcach 18r . ,  Dolinie 18r.  4 5 k . , w innych 
p o 2 0 r . ;  żyta w Bukaczowcach 1 3 r . , w l tozdole ' 15r. ; jęczmienia w 
Bolechowie 9r .  3 0 k . , w Dolinie 13r .  4 5 k . : owsa w Bożniatowie 5r .

w Skolem 8 r . ; hreczki  w S t ryju  8 r . , w Kałuszu 2 0 r . ; kukurudzy 
w Kałuszu 1 0 r . , w Dolinie 2 0 r .3 f tk . ;  kartofli w Zurawnie  3r .  20k .  , 
w Skolem 7r .  5k.  ; —  ce tna r  siana w Wojni lowie l r .  15k. , w Doli­
nie 4r .  1 5 k .;  wełny t j l ko  w Bukaczowcach 2 0 0 r . ; — opał na jd roż­
szy w Kałuszu,  naj tańszy w Wojni lowie,  kosz tował  bowiem sag d r z e ­
wa twardego  25r .  i 6r .  15 k . ,  miękkiego 17r.  30k.  i 6 r ,1 5k . ;  —  za 
fnnt  mięsa wołowego płacono w Bukaczowcach  5V2k . , w Zurawnie 
9k.-, —  garniec okowity sprzedawano w S t ryju  po 4r.  1 5 k . , w Bu­
kaczowcach  po 2r.  30k.  a w Zydaczowie po 2r.  48k .  w. w.

Kurs lwowski.
Dnia 6. grudnia.

W monecie konwencyjnćj. gotówką towarem
złr. | kr. złr. kr.

5 54 6 1
5 57 G 6

10 13 10 20
1 58 o —
1 50 i 52
1 27 i 29

94 30 95 10

Dukat h o l e n d e r s k i ......................................................................
Dukat c e s a r s k i ............................................................................
Półimperyał zł. r o s y j s k i  - . . .
Rubel śr. r o s y j s k i ......................................................................
Talar p r a s k i ..................................................................................
Polski kurant i pięeiozłotówk....................................................
G alicyjskie listy zastawne za 100 złr .............................................. jj 94

P r z y j e c h a l i  d o  L w o w a .
Dnia 5. listopada. Hr. Jabłonowski Ludwik, z Nastasowa. — Hr. Sta­

rzyński Józef, z Mogielnicy. — PP. Borkowski Henryk, z Zaleszczyk, — W in­
nicki Hipolit z Krakowa. — Szelisk i K azim ierz, z Chodaczkowa.

W y j e c h a l i  z e  L w o w a .
Daia 5. listopada. Hr. Krasiński P iotr, do Rohatyna. — PP. Niezabi- 

towski Ksawery, do Hleboczka.

Spostrzeżenia meteorologiczne we Lw ow ie.
Dnia 5.  g rudnia:
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(N adesłano z Tarnowa.)
L at  temu ki lkadziesiąt  j ak niedościgłe wyrok i  Opatrzności  zma­

zały b y t  poli tyczny narodu polskiego z pomiędzy żyjących europe j ­
skich na rodó w;  odtąd kusi ł  on się na kilka zawodów o .odzyskanie 
s t r a t y ,  k tó r ą  t rudno było mu p rze bo l eć ,  przeznacza jąc  temu celowi 
w ofierze potoki  k rwi  i ogromy mienia swojego.  Wszystkie prawie 
wysiłki  w świeżej  są jeszcze  pamięci.

L ecz  j akaż  z tych poświęceń bez końca i miary urosła dla o- 
nej sprawy  kor zyś ć ,  jeżeli wyłączymy sławę męztwa ,  której  wszakże 
świat  nam nigdy nie zap rze cz y ł ?  —  Ogrom tego dzieła mierząc po­
tęgą zapału ,  oddaje pa t ryo ta  przynajmniej  cześć poświęceniu,  acz 
z rozdar t em widzi s e r c e m , że każdy on ruch  zamiast  odrodzenia 
r zeczy pospo l i t e j , sprowadzi ł  nieprzel iczone klęski dla rozbi tków,  
którzy i celu nie osiągnęl i , i wystawial i  na zgubę co z powszechnej  
toni uniesiono.  —  Ubolewając nad niedolą przyjaciel  ludzkości ,  bez­
warunkowo j ednak  nic potępi  p rzedsięwz ięć ,  k tó re pod przybliżny 
rachunek wz ię te ,  dorzuciwszy  na szalę zapał  i d z i e l n o ś ć ,  udanie się 
sprawy w niejakim względzie podobnem okazywały.

N ie s t e ty !  planom lat  os t a tn ich ,  w y w a rz o n y m  w  za g o rz a ło śc i ,  
nie o p a r ty m  na żadnej r achub ie ,  s tawiącym w s z y s tk o  na ka r t ę ,  pa- 
t r yo ta  i przyjaciel  ludzkości  poblażyć nawet  nic może! Kto s t r z a ­
skany k o r a b ,  niesiony nawałnicą do spokojniejszej  przystani  nieopa- 
t r zywszy ma sz tów,  bez poglądu na gwiazdy przewodniczk i ,  bez wia- 
' omości  kędy szukać por tu zb a w ie n i a , po t rąca  na burzliwości  m or ­

skie ,  czyż można p r zebaczyć ,  jeżeli  s zcz ę ty ,  k tóre mogły być za-  

jhow aue , w wiecznym zatoną zamęcie ł
Dzięki Opa trznośc i ,  że zgubna za raza  myśli  i czynu n;e p rzy­

jęła się w k raju naszy m,  bo nieskończenie małej  liczbie braci obała-  
muconej dość j e szcze  wcześnie o tworzy ły  się oczy na bczdno ,  
w k t ó re  szał  i nierozwaga popchnąć ich usi łowały.  Tymczasem rząd,  
l ieszcząsnej  propagandy świadom,  uszczupli ł  dla nas zaufania; uczu-  
jśmy nieraz skutków niedowierzania.  By widnokrąg rozjaśnić i zwą t -

T E A T R .
D ziś:  komedya po lska :  „ B l a j s t e r  i  C z e l a d n i k ” i p rodukeya  

pana Figer.
Jutro:  d ramat  niem. „IMe łierzogin von Prasslin.”

pionych postawić bliżej pieczołowitości  Monarchy i Rządów J e g o , 
poważnej  pot rzeba  było rękojmi.  —  Ter az  zbl iżeni ,  postępujemy na 
tej  drodze s t a l e ,  nie dając ucha podszeptom zkądkolwiekby one zajść 
miały.  —  Kiedy Opa trzność k ra j  nasz wcieliła do wielkiej plemion 
rodz iny,  pod ber łem aust ryack iem wspólnym in te r ese m,  wspólnemi 
potrzebami po łą cz on e j , kiedy młody Monarcha już w zaraniu swego 
panowania każdemu ludowi pozwolił  pielęgnować swą narodowość,  
chciejmy ,  podając innym krajom koronnym dłoń bratnią ku osiągnie- 
niu dobra pospo l i t ego , szczerze  pogodzić się z przeznaczeniem na-  
szem.  Zamias t  ku  ma rz en io m , naprzeciw k tórym stoją tysiące nie- 
zwalczonych p rz e sz k ód ,  skierujmy raczej  starania nasze ku  rzeczy­
wistości.

Pielęgnowanie nauk ojczystych niech zajmie umysły nasze;  p ra­
ce w różnych zawodach znajdą zasi łek w ź ró d ła ch ,  k tórych  mamy 
pedos tatkiem.  —  Gospodars two wiejskie i p rzemysł  widzimy właśnie 
w chwili przesilenia.  J akkolwiek posi łkowane przez ziemskie To wa­
rzystwo k r e d y t o w e ,  w y m a g a ją  one zabiegów,  k tó reby  bez pomocy 
r z ą d u  nie  wydały pożądanych owoców.

Młodzież nasza , co do przymiotów ducha żadnej nie ust ępu­
jąca , niech pod bacznein okiem sędziwszych swobodnie rozwija t a-  
lenta ku podniesieniu oświa ty ,  ku wzmagającym się t e raz potrzebom 
kr a ju ,  k tó r y  na ich siły rachuje.  —  Wszechn ica  Jagiel lońska i Za­
kład hrabiów Ossol ińskich,  te świątynie muz narodowych  wspar t e  
p rzyk ładem doświadczonych o jców,  nauczą j ą  cnót ojczystych,  s ła ­
wionych w domu i za do me m,  i o tworzą  jej  r azem drogę do publi­
cznego życia we wszystkich jego  k ie runkach i s tadyach.

Atoli wszys tk ie  te  cele wtedy tylko osiągnąć się dadzą  , a pię­
kne zamiary coraz bardziej  rozwijać się mogą,  jeżel i  będziemy ufać, 
jeżeli  tej  ufności dowodzić będziemy s tałem dążeniem do celów ogól­
nych pańs twa ,  nie uczes tnicząc w ru ch a ch ,  k tó reby  pokój Europy 
zakłócić miały.

Główny Redaktor B I. S r z e n f o w a  S a r t y n i - Z c. k.  galic.  Drukarni  rządowej .


